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Wiadomości krajowe*
—  Z  W iódnia. —

llWjp!^0s'd najwyzszem postanowieniem z d.2. 
dy iD,a r" F. raczył przez śmierć jenerała jaz- 
t>e ’ ar.°na S p l e n y  d e  M i h a l d y  .u w o ln io ­
nej ,eJSCe kapitana król. węgierskiej szlachec- 
z przybocznej, wraz z  połączonym
dąL: baronateni Królestwa W ęgierskiego, na-
*o\yj *3 askawiej c. k. feldmarszałkowi - lejthan- 

,:i®'ustovv' hrabi V e c s e y  d e  Ha i n a - c -  
R Posunięciem go na jenerała jazdy.

^  s»vv *a e V a c s,e y składał d. 2go. b. m - 
^  «°wym charakterze przysięgę' w ręce 
V y ° SCi’ POGZóra zaraz prze* c. k. pierwszego 

It /8zeS° ochmistrza r pułkownika wszystkich 
^o ^ jg'Vai'dyj przybocznych, księcia C o 1 1 o r  e- 
ltawiona \ n * * ’ w tcS°* pomieszkaniu przed-
*'W1, y uroczyście jako kapitan wszystkiej

c*U e;^,er8^‘®j szlacheckiej gwarcjyi przy- J>

Wiadomości zagraniczne.
p. ' Ameryka.

^Vr an?’e ŝ^ ‘e zawierają wiadomości z Due- 
Italie t,** ^uteS°- Według tychże l>lo-

i g i  na rz®ce Sa Plata trwa ciągle. 
■= *>' leg° kończy sie urzędowanie gu-Cr * ” -ti o 7 a o Cj i r z Ł- • n »•S* Spodziewają si<3 ze na miej-

t vv Umja , ° ny M * ie  prezydentem który z mę. 
81 ^ u i 1 ° VVan>ch . * -a d  , p. jenerał To- 

°» lub jenerał P a  c h e  co . Wtedy

zawarcia pokoju z Francyją oczekiwać należy. 
Potem  może .11 o z a s objąć znowu ster rządu.

P ó rtu g a lija . - 
Pism a angielskie donoszą z Lizbony pod dniem  

13. kwietnia: »Lud portugalski oświadczył się 
stanowczo przeciw parSyi , rządzącej., ,-nim w o- 
statnich kilku latach. Rzecz pewna teraz, żc 
septembryściw migueliści nie będą m ieć więcej 
jak  20 głosów w izbie deputowanych, a trudność 
zachodzi obecnie w ujęciu reakcyi w pewne gra­
nice i utlum ieniu sposobu myślenia , jaki, m ia­
nowicie na północy , objawia się na korzyść zu­
pełnej przeciw-rewolucyi.o

.Jest tu wszelka spokojność. Jednakże gdy spo­
strzeżono , że Leonel S a b r  o z a , J. E  s t e v a o 
i iuni lej party!,- wiele się wdają z robotnika­
mi przy zbrojowni, nakazano więc, by ich tam­
że nie wpuszczano, a wielu robotników odda­
lono. Niektórzy z nich mają jeszcze broń, ale 
rząd ma się na baczności ; podwojono straże , i 
wszelkie usiłowanie zaburzenia publicznej spo- 
kojności byłoby niezwłocznie utlumionein.« 

H isznanija.
Gazet te de France Zawiera następujące wia­

domości z Hiszpanii : *Pod dniem  19. kwietnia 
otrzymaliśmy listy z Saragossy, które o niczem 
więcej nie donoszą, jak o uzbrojeniach E s p a r -  
t e r a  do oblężenia Moreli. Mówią nawet, zew  
40 do 45 balaiijonów już o milę pod Morcllę pod­
stąpił , i że O’!) o n n e 1 z takąż samą siłą go­
ścińcem do Ilantawiei wyruszył. Wszystko zdaje 
się blizkie i ważne zapowiadać wypadki. C a- 
b r e r a  bawi ciągle w Mora nad E b re m , zkad
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do swoich wyższych oficerow wydaje rozkazy. 
Słaby stan zdrowia tego sławnego wodza jest 
bezsprzecznie najważniejszym skutkiem  ., jaki 
K s p a r t e r o  osiągnął. Atoli niepokonany duch 
C a b r e r y  walczy nawet przeciw cierpieniom 
cielesnym i równie oficerów jak i żołnierzy za­
grzewa.*

Wielka Brytanija i Irlandyja.
Lekarz przyboczny Królowej, Sir Jam es Cl a r k, 

powołany jest do Windsoru. Okoliczności, w 
których rady jego zasiągają, są, jak  dzieónik to- 
ryaowski A g e  powiada , bardzo dla narodu po­
cieszające. A rg u s  utrzym uje m ieć wiadomość, 
ze w tym roku żadne Lale dworskie dawane nie 
będą , ponieważ Królowa powinna na teraz wszel­
kiego ruchu unikać.

G ubernator maltański Sir Henry F . B o u y  e- 
r i e ,  ogłosił pod d. 10. kwietnia, dla zawiado­
m ienia kupców i tych wszystkich , którzy mają 
udział w handlu prowadzonym między Malią a 
Neapolem i Sycyliją, obwieszczenie, otrzymane 
przez adm irała Sir Roberta S t o p f o r d ,  g}ó_ 
wnie-dowodzącego angielską silą zbrojną na mo­
rzu Śródziemnem. W obwieszczeniu tern do­
nosi adm irał , ze gdy pretensyje rządu angiel­
skiego z powodu zaprowadzenia w Sycylii mo­
nopolu s ia rk i, przez Króla Obojej Sycylii przy- 
ję tem i nie zostały j wszelkiego pojednania od­
mówiono , przeto on czyniąc zadosyć danemu 
rozkazowi, wyprawienia dostatecznej siły m or­
skiej do Neapolu 1 zabierania oraz zatrzymywa­
nia wszelkich sycylijskich i neapolitańskich o- 
krętów, dopokąd pretensyje Anglii załalwioucini 
nie hęd ą , uw iadam ia, iz do otrzymanego po­
wyżej rozkazu niezwłocznie przystąpić musi.

Pisma m inisteryjalne milczą od niejakiego 
czasu o stanie spraw neapolitańskich. Tylko oba 
dzicńniki torysowskie, M orning-Fost i T im es, 
już  d. 2£go kwietnia zawierały wiadomość, że 
ofiarowane pośrednictwo Francy! rząd angielski 
przyjął i skłania się do wstrzymania kroków nie­
przyjacielskich. Pierwszy z tych dzieńników do­
d aje , że pośrednictwo ofiarowano na wezwanie 
Króla Neapolitaiiskiego; drugi zaś czyni uwagę, 
ż.e okręt parowy wysiano z Tulonu ,do Neapolu, 
z  ofiarowaniem pośrednictwa Królowi Ferdy­
nandowi. Courier, j ak wiadomo także dzieńnik 
torysowski, który udaje, jakoby pod względem 
spraw zagranicznych zawsze bardzo dobrze był 
zawiadomiony, co się jednak często nie potwier­
dza ,  zawiera co następuje o przedmiocie tym 
pod dniem  24. kwietuia : ^Otrzymaliśmy z wia­
rygodnego źródła następujące ciekawe wiadomo­
ści o pośrednictwie rządu Jfraucuzkiego między 
Angliją a Neapolem. Pokazuje się, ze ambasa­

dor Francuzki, p. G u i z o l ,  na wiadomość 
zaszłem poróżnieniu, udał się niezwłocznie®^ 
wszelkiego wezwania do urzędu spraw zagc®0* 
cznych i ofiarował pośrednictwo Francyi nu». 
Królem Neapolitańskim a gabinetem angie*®*1 
Lord P a l m e r s t o n  m iał tę przyjacielską^ 
fiarę przyjąć, jak  przynależy, a nasz sPra^ u 
zdnwca dodaje, że projekt ten udzielony P .
T  h  i e r s , był wielce przez lego m inislra * J 
go kolegów pochwalonym. Lecz ze strony ^  
nisteryjum francnzkiego założono warunek, 
by cały tok układów , co się dotyczę j alo 
li przez rząd Francuzki był prowadzony ; nje 
ta k ż e , by kroki nieprzyjacielskie niezwł°cZ 
wstrzymano.« Do wiadomości tych d°łąc7'f .jGe 
mieniony dzieńnik, że p. G u i z o t  m a ^ ,e. „0 
upodobanie w Anglii ; że od czasu wi®» .. 
Su  I l e  go  jest on pierwszym protestanci'1®1, »e 
słem Francuzkim na londyńskim dworze > 
okoliczności te równie jak ofiarowane P9stfrgp' 
c lw o, są rękojm ią trwałości sprzymierz0 
cuzkiego.* _ y o»

Książę C a s t e l c i c a l a ,  nowo-mianoW 
dwór St.. James ambasador neapolitańsk’ , ^  # 
przez Boulogne wylądował d. 24go b 'v,e(£)ł(e j, 
D ow erze, środ snlutacyi z warowni P® ^  d0 
z kąd niezwłocznie puścił sie W |
Londynu. Idzieluujuu. , gjetc*’-

O wieści rozgłoszonej na angielsk‘eJ ^ \ m e’ 
d. 23. kwietnia, że s p ó r  o g r a n i ®?  
r y l t ą  po przyjacielsku załatwiono > ,,-^y  9'? 
Globe wyraża się jak następuje: »Slalf  ^e{l sp0' 
dojść źródła tej pogłoski , aleśmy^ na z0i(ovfa 1,3

ieć sie nie m og li, ażali > gadz*'. ■* - « —' ,  0sób dowiedzieć
prawdzie się op iera , chociaż z PeWU0SL,yCk P° 
m y , iż sprawa ta  bez zerwania iatD§.Vj, st°' 
między Angliją a Ameryką przyjacic 8 
sunków, spokojnie się zakończy- ■ 
dlowego zam icszauia, w jakieby .,ga je
wita obadwa te narody, obawia się j  cifó' 
szcze i tego , aby się je j państwa m® r . 
Ponieważ wielka część południowy® l u i l <
dnieli jej krajów zaludniona jest ni . Ca''»e
przeto spodziewać się m ożna, iz 8. to®1̂
bardzo m ala ilość angielskiego , 'T°-*Ł-Ch Z‘c o. 
się pokazała i chorągiew wolności ®° 0d p < 
zatknęła, niezawodnieby się niewo o , eja 
nocnych państw oderwali- T 5,m SE, a ® ^ n. 
centralny przywiedzionoby do u Pa j-zccrF0^ -  
łudniowćj stronie powstałaby nou _oi,gtvv M 
lita. OtóŻ to jest słabe m ieJsc®■. ‘'•
dnoezonych, i z tego povvodu sp AmeryIta 
że je  znają obadwa rządy i , p;e b?
ków nieprzyjacielskich rozpoczy  ̂ dla 0)
Go zaś właściwej p r z y c z y ń } . z a8 
go spór o granicę juz. tak aawn



—  345

t mianowicie w niedostatku wszelkiej po-
e kej kontroli rządu Stanów Zjednoczonych 
. Wzgifdem państw pojedynczych, a miano- 

kvt U ,0Sranicznych , równie - jak i w niedostat- 
8t władzy rządu w tych samych pań-

ach, pod względem ich niespokojnej, na gra- 
Q«y osiedlonej ludności, jest zawarta.
S u ^Ŵ 2szen*e teraźniejszej małżonki księcia 
iw t u 6 X do £°duości angielskiego parostwa, 
z n‘ '  ° znovvu uwagę na potomstwo księcia 
j Pierwszego m ałżeństw a, na Sir Augusta d’F .s te  
0 eS°z siostrę. Sadzą, że Sir August d ’E s t e  
 ̂ prawa 8woje do następstwa tro n u , zawisie od 

6l; r c-. iub nieważności dawniejszego małżeń- 
bl‘ . *ęc'a S u s s e x ,  upominać się będzie pu- 
*cń^n' e W °^ ec Paróvv W ielkiej Brytanii. Mai­
li  u W° Ło z Lady Augustą M u r r a y ,  córką hrabi 

t ło * 0 ' 6 ’ zawarł książę w Rzymie w m arcu 
łjy • Pisma publiczne zaczęły ogłaszać do- 

dotyczące się tej sprawy. Znajduje się

Svviadis ,  ai ? , że owe m ałżeństw o, jakie książę
An„p. X b()na jid e  po za obrębem sądownictwa 
^°wie * jWarl * córką hrab iego , którego przód- 
statut * mami panującemi byli spokrewnieni, 
nia r Ci \ °  małżeństwach Jerzego 111. ze stycz- 
przeCfw 1, . ’ vv>'danym w nieobecności księcia, 
hievva» • ® u tenże później protestował, u- 

Od ni • i tn nie może.
ksiaga^,eJak 'eg° czasu przebywa w Anglii dwóch 
bantów * 2ac^°dnio-afrykańskiego plemienia As 
z teuj ’ , lórzy przy zawarciu traktatu pokoju 
kotu P. mieoietn byli jako zakładnicy ‘Angli-

ralu^t̂ 0rne wychowa  
Padło ^®P_°sobieniu :
ze wsz® {al§ 18 do 19 la t,  są bardzo po ję tn i, 
Ztlani i „ llPmi gałęziami naszej literatury obe- 
rćm ich w * zwolennicy chrześcijaństwa, w któ- 
dróży po ^?®°vvano. Obecnie znajdują się w po-

VVe d ł u . ° w dach fabrycznych. 
cała an .b. avol and M ilitary-G azette , wkrótce 
dzie sti-ż i l  P*ecbota linijowa uzbrojoną bę-
a>e talt0 atri> perkusyjnemi. Najpierw dosla-

' / h a b i ^ E 42.”1 Puiit g°rah.
Pfawiać t o  u n  ma zamiar i tego rokn

'''Sźsza którem i w roku przeszłym
lWała. R J - - 3 angielska tak bardzo Śię żaj- 

T°i?cym d lel8(j® na to obrał w parku, przypię­
t e j  wiejskiej siedziby Norwood.

• Ąlor>ttcur F ran cy ia*
^ fc k a  \y  r  donosi pod d. 25.. kwietnia : rllsię- 

l ° l y j a  Sasko-Koburgsko-G-otajska,

-Jetn które przy ich natu­
r o .  V®P.0s°bieniu z najlepszym skutkiem  wy-

książę Ferdynand je j ojciec i książę A u g u s t  
brat je j , przybyli dzisiaj o godzinie 7. wieczo­
rem  do zamku Saint-Cloud. Król Jm ć Belgij­
ski wieczorem pierwej tamże przyjechał. —  
Wczoraj wieczorem o godzinie lOtej księżniczka 
z księciem Ferdynandem swym ojcem i księ­
ciem Augustem swym bratem  zjechała do zam ­
ku w Compiegne. Miasto było dobrowolnie o- 
świetlone i przedstawiało najokazalszy widok. 
Księżniczka w ciągu swej całej najpiękniejszą 
pogodą uprzyjemnionej podróży, doznawała od 
mieszkaóców najżywszych dowodów udziału. Dziś
0 godzinie l i t e j  wyjechała księżniczka z Com­
piegne do Saint-Cloud, dokąd wszakże dopiero 
po 7m ej przybyła; przyjazd je j opóźniły hołdy, 
■jakie okazywano jej w ciągu całej drogi. Kró­
lewska rodzina była zgromadzoną. Księżniczka 
spostrzegłszy Króla uklękła przed nim  , ale J. 
K. Mość podniósł ją  i z czułością uścisnął. Wszy­
scy ministrowie udali się do zamltu Saint-Cloud,
1 mieli zaszczyt być pojedyńczo przedstawionymi 
księżniczce, której skromność i uderzająca pięk­
ność wszystkich oczy zachwyciła. — Książę F e r­
dynand Saslto-Koburgski otrzymał, z rąk Króla 
wielki krzyż orderu Jegii honorowej.*

Dnia, 27. kwietnia o godzinie 9tej wieczorem 
odbyły się w pałacu St. Cloud z a ś l u b i n y  
k s i ę c i a  N e m o u r s  z k s i ę ż n i c z k ą  Wi k t o -  
r y j ą  S a s k  o - Ko  b u r g s k  o - G o  t h a j  s ką. .

M oniteur z d. 28. kwietnia zawiera uastenu- « *■1 jącą, na raport ministra oświecenia i z powodu
zaślubin drugiego syna królewskiego wydaną u- 
chwałę Króla J m c i, datowaną w Saint-Cloud pod 
d. 27. kwietnia r. b . : » L u d w i k  F i l i p ,  Król 
■Francuzów i t. d. Rozporządzamy co następuje: 
Art. 1. Amnestyja uchwałą naszą z d. 8. m aja 
1837 zezwolona , rozciągniętą zostaje niniejszem  
rozporządzeniem na wszystkie za polityczne wy­
kroczenia lub przestępstwa skazane osoby, bądź 
oue znajdują się w więzieniach państw a, bądź 
nie. Art. 2. Nasz zachowawca pieczęci, m ini­
ster sekretarz staDU w wydziale sprawiedliwości 
i obrządków religijnych , i Nasz m iuister sekre­
tarz stanu w wydziale spraw wewnętrznych , każdy 
w swoim zakresie działalności, otrzymują pole­
cenie wykonania niniejszej uchwały.*

M oniteur  z dnia tegoż mieści dalej następu­
jący artyku ł: » A m n e s t y j a  z d. o. m aja 1837 
mogła być zastosowaną tylko do pewnej liczby 
przez sądy assysów zachodnich departamentów 
skazanych osób , działających pod m niej więcej 
wyraźnym wpływem nieporządków, których wi­
downią była r. 1832 ta część królestwa , a któ- 
reto osoby zwyczajnych zbrodni winnemś uzna­
no. Skazani ci byli juz od r. 1837 przedmio­
tem  różnego rodzaju łaski. JHMość chciał te- 

) (  2



—  m  —

rrjgjl, związek małżeński urugiego -syna swojego 
nowym alitem łaski odznaczyć. Z 57 skazanych 
z zachodnich departamentów, zostających jeszcze 
na galerach lub w więzieniach królestw a, Król 
dał wolność 4 6 , i l i  tylko pod dozór zwierzch­
ności ich poddał; 11 otrzymało pomniejszenie 
lob  zmianę k a ry ; na galerach żaden nie po­
zostaje.*

Na posiedzeniu i z b y  d e p u t o w a n y c h  
dnia 25. kwietnia, na deputacyję do pałacu kró­
lewskiego, celem złożenia Królowi życzeń szczę­
ścia w dniu im ienin Igo maja, wyciągnięto mię­
dzy innem i przez los imiona pp. L-a f f  i 11 e i 
A r.a g o . Względem petycyj pewnego Francuza, 
p. M o l i n e a u  z A tnszterdam u, który uwagę 
izby zwraca na skutki , jakie niem iecki Związek 
cłowy wywiera na handel francuzki, wniosła ko­
rni syj a , by takowe ministrom handlu i spraw 
zagranicznych przekazauo. F. T h i e r s  oświad­
czy ł, że gabinet przyjm uje to przekazanie pe- 
tycyj. »Układy* rzekł »zacząlo z niemieckim 

■Związkiem cłowym i takowe dalej prowadzonemi 
będą. Obwiniano rząd francuzki, ze nic nie 
czynił dla przeszkodzenia przyjściu do skutku 

•tego Związku - cłowego. Nagana ta jest bezza- 
■ eaduą , i cieszy m nie to , iż mogę pod tym wzglę­
dem w obronie dawniejszych rządów wystąpić. 
Francyja mogłaby od niemieckiego Związku clo- 
wego uzyskać pom niejszenie. cła od swych towa- 

.rów bławatnych , wi n; . sukna ,  wyrobów baweł­
nianych ; lecz musiałaby za to cło przywozowe 
zmniejszyć od żelaza, towarów rękodzielniczych, 

■bydła na r z e ź . . . .  '(Szem ranie w środku.) Nie 
powiadam, jak .wielką byłaby ta ofiara, gdyż na 
mównicy nie podobna mi improwizować trakta­
tów handlowych. Chciałem tyłko w ogólności 
nadm ienić, w jakich gałęziach przemysłu po­
trzeba nam będzie pouieść oliary, a na jakie 
uwzględnień spodziewać się możemy. Przytem  
chciałem zwrócić uwagę izby, że pod względem 
cła nic się nie uzyska, me dawszy nic wzajem­
nie.* (Pochwały.) Izba uchwaliła prośbę tę we­
d łu g  wniosku komisyi do ministeryjum przesiać. 
— W dalszym ciągu posiedzenia oświadczył m i­
n ister handlu p. G o u i n , że wniosek do ustawy 
■oceluiclwie prawie ju ż  ukończono i za dni kilka 
izbie przedłożonym będzie. Dla tego tylko od­
wleczono gp cokolwiek , by w nim jeszcze skutki 

'.układów zAngliją umieścić.
W E claireur de' la. M editerranće  pod dniem 

22. kwietnia czytamy: ^Nieporozumienie zaszłe
między Neapolitanami a Anglikami zajmuje.rząd 
nasz. Zdaje s ię , ze eskadrę ob-serwacyjnr po­
stawimy na wybrzeżach Sycylii i Neapolu. ■—■ 
□kręt V auiour odpłynął właśnie do Neapolu f 

•statek przewozowy Papin  odchodzi dziś wieczo­

rem  w toz samo przeznaczenie. Okręty linij°'vC 
Genereux \ M arengo , które po nadejściu dep® 
szy telegraficznej oddzieliły się od eskadry *"'
i i i i t a r a  A t u es u n i  i s i ,  r u i i i f iu a  t a n i ic  _ . «*.

żagle do N eapolu.—  Podobolcz Ocean i Sctp1  ̂
są pod Neapol przeznaczone gdzie wkrótce 
będziemy cztery okręty linijowe i dwa 8t 
przewozowe.* . '

Pan P o r t e r ,  komisarz rządu angiel8*Mê L 
w sprawie traktatu handlowego między FraB 
a Angliją, przybył do Hawru w towarzy8 
dra. B o w l i n g .  oJJy

Ministeryjalny dziennik JSouuelliste 
został z wieczornem pism em  urzędowem * 
teur Parisien. .g.

Stary M oniteur  od zaprowadzenia 
neralnych aż do konzulatu, to jest od nna]a ^0. 
do listopada 1709, wychodzi teraz w przedr 
wanem dosłownie nowćm wydaniu. sj:
. List z Algieru pod dniem 18. kwiett ręa.
»Książę O r 1 e a ń s k i odjechał dzisiaj 0d-
ryku , dla objęeia dowództwa swej dyv G1’. jje- 
czas gdy marszałek V a 1 e e ku wscht otVIfj1iji0 
tydszy w yruszył, w zam iarze, jak  P°wszCg2ef' 
sądzą, osadzenia portu Dellys. Jeźli P° ie(ly 
szelu i Dellys także Medeah zajętą bęazie> ^  
spokój Metydszy -zapewniony': gdyż Wteo i|Cę, 
plemiona rozbójnicze, uniebezpieczające °varc'fe 
będzie można z tylu uderzyć. Trzy statk' P 
odpłynęły zeszłej nocy, bez-wątpienia by  ̂j  e r» 
prawie na Dellys pomagać. — A b d - e 1 ' jłilkt* 
jak słychać, m a stać dosyć blizko od a°s.  ̂ par? 
krajowców zapewniało naw et, że Pr i pjcy 
dniami przybył z m ałym  pocztem k°° ... jłi® 
Metydszy iSabelu , dla rozpoznania ok® * ^le 
bylobyto niepodobieństwem ; tymcz*8 ' jus2B>* 
różnych dziwnych wieści tu krąży , ze 
o nich cokolwiek powątpiewać można.

K ró lestw o  O bojćj Sycylii"

G azetta  Piemontese podaje następllJ?Ł ggtytp 
domości z pism marsylskich pod t' ,’‘e.Tnv̂,c2or8i, 
kwietnia: »Okręt Sesostris , który d11’8
szego do naszego' pórtu zawiną!, xvy P \  ^  kr?# 
19 z Malty. — Okręt linijowy B e l l e r o j  gdy

3 H ydra, pweby" 7  n°&

tbd»

ńace \vi®'

Jasseur ; okręt parowy H yd ra , przci>>_ . p 
Sesostris  przepływał, xv zatoce 
wały na wszystkie statki pod bandera n £0$  
ską. —- Statek parowy M aria  C i " s }0j leC, 
ny byl przez H ydrę, która go Prz- lf / ' u(i p0iV 
wnet puściła na wolność. Mamy WSZ.e]skie 
do wierzenia, że krążące okręty po'1'
brały j u z  kilka okrętów neapoHtań®"*" ^a jil^  
waż H ydra  miała na pokładzie 11 ,,łVC8iroO'e 
neapolilańskich. —  W  M alcie  ^  prZ
wszystkie neapoliiańsltie okręty-
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puszczają , które naładowane są na rachunek rzą­
du francuzkiego. — Eskadra angielska (zlozona 
Z trzech okrętów linijowych i jednej korwety)^ o-
czekiwała w porcie maltańskim dalszych rozka­zów,*

Gazetta d i V cnezia  pod dniem 1 - maja do-
Kończąc pismo nasze otrzymaliśmy listy

Laworna pod dniem 29 kwietnia, z następu-
j^ceirii wiadomościami z Neapolu pod dniem 2o.
^Pómnionego. miesiąca: kilka okrętów neapoli-
tańskich schwytano i do Malty odesłano, między
let*>i jeden przybyły ze Stanów Zjednoczonych,
z ładunkiem  1500 beczek  cukru; nadto zabrano
'v ®aioce Neapolu trzy z Marsylii przybyłe nea-
P°litaóskie okręty. Przeciw nie rząd Obojej Sy-
®yłii nałożył embargo na okręty angielskie w
królestwie, a siedm tychże w Neapolu zaseltwe-
fi,l’owauo. Po przybyciu francuzkiego okrętu pa-
r°vveg0 do Neapolu i po odbyciu rady państwa,
Ea'»zono sekwestr ua wszystkie towary angiel-
Słle . znajdujące sie w urzędzie cłowym w Ne- aP°lu.»

I)

P n is s y . 
—  Z  Gdaiiska.

n 24go kwietnia próbowano statek parowy
03 e.,^^ koni ,  przeznaczony do W a r s z a w y .  
We „ aS,Cla Motlawy do Wisły , a ż  do ujścia no-' 
p,.Ł° koryta pod wioską Neufahr , liczą mili. 
nUt li}8*'8 Przec,łv wodzie trwała godzinę i mi- 
W 40 ’ ^'faeając statek parowy ubiegi taż drogą
s>„, ‘ ^ 'n u tach . Za d ni 15 ma być do War- 

y Wyprawiony. (fi. W ,)

K ró le s tw o  P o lsk ie .
*■» Z  W arszaw y d. 29. kw ietn ia . —

" ^ c z 3, 24‘ h - m - °k°ło  godziny 5tej z południa, 
dfyjg '̂. , f 'f  P°zar w jednćm  z zabudowali Alexan- 
*apaśn cMadelli, gdzie był skład artylerycznego 
*nurov^ °  ‘łfzewa na park. Budynek prócz ścian 
°goiovv8; 5cll> ^ g o rz a ł; przy silnej jednak pomocy
tieg0 „■ sa,aży , nie rozszerzył się ogień i zad- 

®Cej nie było nieszczęśliwego wypadku.
f i .  Por.)

R ossyja . 
r. . ‘—- Z  Petersburga. —,Jnia 10 .

t ru d n ie  " m ' 0 g0<lz' n*e 8- m inucie 45. po 
le êgvaf 3 *ełegraiie pałacu zimowego, przez 
***cSienie . 4*awy, otrzymano następujące do­
bnia 19 ' Namiestnika Królestwa Polskiego,

^uiu 4 J^*e{u»a > o godzinie 4tej z. południa.
*etnia Jpcrn rpstroLfl w  roAlloś/

nic*,t N<
Jego Cesarska Wysokość 

^ast ;pca tronu, zaręczył się z Ilsięz-
Wsze(jj3 : KessUo- Darmsztadzką. JGWyso- 

3U_* w pra-sa narzeczonego; na zgro- 
IVl"-‘jakiem  i w teatrze ukazywał się

wraz z Księżniczką Maryją, t — Wypadek ten 
wzbudził najżywszą radość w calem  państwie 
Earrnsztadzkiem (G. Por.)

.Dziennik A d ler  pisze; »Z wiarygodnych źró­
deł otrzymujemy właśnie wiadomość, ze Cesarz 
M i k o ł a j  najjaśniejszej małżonce swojej do 
wód w Em s towarzyszyć będzie, a przeto podróż 
do Niemiec już na wiosnę , nie zaś jak pierwej 
donoszono , w jesieni odbędzie."

Przez ukaz cesarski do rządzącego Seńatu, zo­
stał podniesiony do rangi tajnego radzcy , na 
poświadczenie zwierzchności o szczególnie gorli­
wej służbie,, podolski gubernijalny Marszałek 
szlachty, rzeczywisty radzca stanu hrabia P r z e z -  
d  z i e c k i. f i .  Por.)

Turcyja,
Donoszą z Konstantynopola pod dniem 22, kwie­

tnia: rlien ryk  lisjfżę O ra  n i 1 przybył dnia lago  
t. m . do stolicy tutejszej, na holenderskiej przez 
kapitana A r i en  s dowodzonej fregacie Ren  i w 
towarzystwie francuzkiego wojennego statku pa­
rowego Lavoisier. Nazajutrz minister spraw za­
granicznych K e s z y d  B a s z a  udał się na pokład 
•fregaty, dla powitania księcia im ieniem  Sułtana. 
— Z powodu zbliżającego się rozwiązania Sułlanki, 
tak w stolicy jakoteż w miejscach nad Bosforem 
położonych, czynią przygotowania do powszech­
nego oświetlenia i do ‘przepysznych ogni sztu­
cznych, które na morzu przed nowym' pałacem 
sułtańskim spalone być mają. — Najnowsze do­
niesienia z Alexandryi potwierdzają wieść będą­
cą tu  od dni kilku w obiegu, o uskulecznionem 
przez M e h m e d a  Al e g o  mianowaniu A h m e -  
da F e w z i  B aszy , JSasy rem  (główno-do wodzą­
cym) połączonej egipslto-turecliiej floty. T ea  
akt nieprzyjacielski egipskiego wielltorządzcy 
wielkie tu sprawił wrażenie i stał się powodem 
do powszechnego oburzenia »

■ m r m s n i:
Dnia 8go b. m. wystąpiła znowu panna M e- 

j  e r  W dwóch sztukach , to j e s t , w koroedyi r. 
Syn narzeczonę, i w dramacie : Ł u cyja , siórola  
szkocka. Jestlo jeszcze bardzo młoda aktorka, 
która w czasie dobrze grać może. Dla tego je j 
gry pod, krytykę brać nie myślimy , ileże do 
krytyka należy wzrastający talent zachęcać i pod­
nosić, nie zaś go zawcześnym, surowym sądem 
przytłumiać. Jednakże nie od rzeczy będzie 
zrobić je d n e , nie do panny M e j e r ,  lecz do 
tak zwanej warszawskiej dramatycznej szkoły 

- zwróconą uw agę, a ta je s t: iż się zd a je , ża
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szkoła ta nad ultształceniem formy i maniery 
co pod niejakim względem jest dobrze —  pra­
cu je; ale ile sądzimy, m ało na. to zwraca uwa­
gi, aby się uczniowie duchem  i całością sztu­
k i z przynaleznem uczuciem przejęli. Tego 
wprawdzie nie nada żadna szko ła, i owszem 
ona to odebrać i talent formą i manierą skrę­
pować m o że , jakoż nie wielom tylko się po­
wiodło z tych więzów się uwolnić. —  Nie­
zadługo będziemy mieli nową pi'zyjemność. 
Dramatyczna artystka, panna P a l c z e w s k a  
z Warszawy , występować będzie na naszej pol­
skiej scenie w rolach gościnnych. Po raz pierw­
szy ukaże się dnia 15. b. m . w dramacie: t r z y ­
dzieści la t życ ia  szulera. Ujrzymy ją  także 
w m elodram ie: Oblubienica z Lammermoorus,
która sama przełożyła.— Już wyszedł tom drugi 
dla dziejów numizmatyki polskiej bardzo waż­
nego dzieła, pod nazwą : N um izm atyka  krajowa  
przez B a n d t  k i e g o  - S t ę ż y  ó s  k i e g o .  —• 
Dzieło to 'zaw iera  69 tablic Jitografowanych. 
Szkoda tylko , że w niem niem ało m onet jest 
poopuszczanych; nie znajdziesz tam  bowiem 
wiele takich, które z tutejszych zbiorów są nam 
zn an e , tak np. miedzianych d e n a r ó w  K a z i ­
m i e r z a  W i e l k i e g o  i wiele innych- Y ** 

Znany kompozytor p. I f o c i p i u s k i  wydał 
sześć M azurów  i przypisał je  pani z hrabiów 
Polityłów T u r k u ł ł o w e j .  (9.)

JYicidotności handlowe i przemysłowe.
(Z  korespondencyj prywatnyeh.J

Z a leszczyk i d. 8. m aja  1840. Ceny zboża 
sa u  nas dziś następujące: korzec pszenicy 9 do 
10 z r . , żyta 7 z r . , jęczm ienia 4 zr. 'do 4 zr. 20 
k r . , hreczki 4 zr. 30 k r . , owsa 2 zr. 30 k r . , 
kukurudzy 5 zr. 15 kr. w. w. — Wadra wódki 
4 zr. w. w'. —  Zasiewy: ozime wyglądają bardzo 
p ięknie; o jarych zaś, które ciągle zimna przy­
trzym ują , nic jeszcze powiedzieć się nie da. — 
Z uprawą roli idzie bardzo tępo , a to z powo­
da braku paszy dla b y d ła , której naw'et i za 
wysoką cenę trudno dostać.

Ołomuniec. Targ na w oły d, 6. maja 1840.
P r  z y p  ę d z i 1 i : l )  Wojciech Mogilaiiski. z .Ry­

manowa , 74 wołów; 2) Stanisław Bochenek, z Ry­
manowa, 63 ; 3) Józef S lenger, z Aliczynia, 87; 
4) Ahraham Pfianzcr, z Z u rsin a , 62; 5) Lor.il 
Stern z Rzemienia , 89 ; .6) Nehemias Lolhrin- 
g e r ,- z .Ulanowa,-69 ; 7) Lemel The mann , z Ry­
manowa . 52; 8) Leib Schw ait, 67; 9) Tobijasz

- W eitm ann, z M achnowa, 52; 10) Wolf Praller> 
z B araniec, 52. —  Małemi parlyjami 385.

Cena je-
dndj

K u p i l i : jes pary ca
w w. w. 'T3

<0 U
zr. |hr. ___i

Z tyck 
pai«, 

waiyc 
mógł*

ceinao

D o Berna stado Nro. i. 40 275
Po większej części niałe-

mi parlyj. si. Nro. 2.
Do Berna stado Nro. 3, 71 200

- Po części małemi par-
tyjami stado Kro. 4.

—  Nikolsburgu st. N. 5. 40 £70
— Prośnicy st. Kro. 6. 50 220
Małetiii pnrlyj. st. K. 7 .

dtto. duo. st. K. 8.
Do Laulenburgu st. K. 9. 37 230
—  Sassyna st. Kro. 10. 75 320
Małemi partyjaml . . 385

8
■71jł

8 U® 
9b®

W tym tygodniu powiodło się nieco lcPl̂ st 
bo chociaż przez Lipnik do 1400 wołów 
do Wiednia popędzonych zostało, zawsze J_es g 
na naszym largu mieliśmy 1100 wołów, 1 ^
do 1000 sztuk rozkupione zostały. Tyin 1 a , a]j 
zjechali do nas i kupcy z Wiednia i sP°Pp'dlo 
woiy lepszej jakości drobnemi partyjanii- ^  
w ogóle tylko wcale m iernej byto jakości j , 
wiem co lepszego zwykle idzie do nlaj 
W którejto stolicy taksa za funt na

została o 1 k r . , do czeeo prZLznizona czego
się zepewne musiał większy napływ bydla-

Azali Gslicyjanie mogą wyjść w Wiedniu^” ^ \ .
j e , nie da się 
■ ności mówiąc

z pewnością 
w przedaży

oznaczyc.
na wagę na rei■i«

zawsze przypadek gra rolę , gdyż z j c“n J fię 
ty i wołów zawsze tylko jednę część na ,y
bije i * lego wagę reszty naznacza; 3_eze pd
tem Jo3 nie będzie na stronę przedajgcee .epo* 
na całej partyi źle wyjdzie, albowie® ^ t3ll 
dobna jest dzieląc na części, każdf z 1,1 ;o rii- 
równo dobrać, aby co do jakości nie )  . jpb’ 
żnicy. A tak przedaż na wagę jest teoryj? |(l,iry 
często nieszczęściem dla przedająccg0 > ^r0f° 
swoje ciekawość oglądauia Wiednia nie ra/ 
przepłacić musi.

I
C01Ludność Lwowa na poczgfhu rok11

Lwów miał na początku roku 4 840 ggfiO* 
tej ludności (prócz załogi wojskowej  ̂ pr0'  
głow. Odtrąciwszy od tego osoby * ^  jacc ><,r
wincyj Państwa Austryjackiego przebyć J‘

Redaktor J, N Kami ński .  — Kat 
(Drukiem P

ikladem Spadkobierców F ra  ń c is z k a Kr a t  t e r  ® 
i o t r n  P i ł l c r a  we Lwowie.) ■
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Ł i e? c<5w ogółem 7953- pozostaje na stałą lu- 
Jjje h'.' J'v°wa 55,948 mieszkańców. W tej licz- 
ŹyjJ68*j.27>246 płci męzltiej, a 28,702 żeńskiej. 
®ciia .VV, "ICz5 Lwów 20,330, a zatem ludność chrze- 
do 8( .n*e czyu* jak tylko 35,618 głów. — €o 

?uu * sposobu życia, je s t: duchownych 586, 
Ptof ^ 334, urzędników i honoracyjorów 1264, 
ĉi.in8f ar,ystów * akademików 752, wło-

*• — Domów liczy Lwów 2515.
G ł ó ę ^ n --------------wygrane w wylosowaniu pozyczki 

yv  ̂ z roku 1 8 3 4 .
wauj !ytein w Wiedniu d. 1 . maja piatem wyloso- 
Zr. pg(j |0^ cz^ ' z r* 4834 w summie 25,000,000 
1), 7g y f  Wyciągniętych na dniu 1 . lutego r. 
Zr, s®r}'j główne wygrane aż włącznie do 1000 
48, '' następujące uum cra: Z seryi Nr.
sery, N 346: 4100 zr.‘, Nr. 349: 2500 zr. -  Z 
09, (w r‘ " >  Nr. 1319: 1100 zr. —  Z seryi Nr. 
2466- 1100 zr. — Z seryi Nr. 124, Nr.
aE0o'zr ° °  Zr' ~  Z sery'1 N r‘ 205’ Nr* 4994:
^  sery; Z seryi Nr. 332, Nr. 6624: 1500 zr. — 
Nr, 3g».' 341, Nr. 6817: 1000 zr. — Z seryi
Nr, 7g^’q r* ^ '2 3 : 1000 zr. — Z seryi Nr. 391, 
Seryi jk? 1 ■ 4100 zr. Nr. 7816: 50,000 zr. — Z 
*»• r, 4 i0» Nr. 8188: 1100 zr. Nr. 8200:1200 
Z  8«rV‘ v 8ery* Nr- 417, Nr. 8335: 2000 zr. — 
r>i Nr' r * 567 ’ Nr- 41,331: 1200 zr. — Z se- 
L&2 ^  ° 68, Nr. 11,347: 5000 zr. — Z seryi Nr. 
Z «e’rVi v 13,624: 2000 *r. Nr. 13,627:1100 zr.— 
450o 7 *699. Nr. 13,967: 1100 zr. Nr. 13,979:

_  y ~~ Z seryi Nr. 742, Nr. 14,822: 3000
34,06G.J4Sr lyi Nr> 749« Nr. 14,964: 1200 zr. Nr.
Nr. (J3 : ^°° zr. Nr. 14,978: 2500 zr. — Z seryi
*>'. Nr ’ p 48,601: 1100 zr. Nr. 18,618: 6000
4‘\CG8. 4000 z r .— Z seryi Nr. 984, Nr.
rJi Nr* o 900 *r. Nr. 19,671: 10,000 zr.— Z se- 
*000 żr ’ Nr* 40,811: 1000 zr. Nr. 19,812: 

Z seryi Nr. 1034. Nr. 20,669: 1000
ł;  Se,..; N Seryi Nr- 1068, Nr. 21,353: 1200 zr----
a°°0 zr f ’ l l7 3 > Nr. 23,447: 3000zr. Nr. 23,454: 
\T‘ Nr. 2 ^ . 5  8Rry> Nr. 1239, Nr.' 24,767: 1000 

r- 25009. " 9: 250,000 zr. — Z seryi Nr. 1251, 
v ‘ Nr. I43p 0° 0 z r - Nr. 25017: 1500 z r .— Z se- 
. 5* l46o v ’ ^ l'- 28,550: 2000 zr, — Z seryi 
v°®3. K,.’ _ r" 29,138; 1100 zr. — Z seryi Nr.

38,87*. L9 'i7: s200 zr. — Z seryi Nr. 1644, 
i,.4>̂ C6j >pn 99 *r. — Z seryi Nr. 1674. Nr. 
i 5°°  Zr.* ^  V*r—  Z seryi Nr.' i 690, Nr. 33,793: 
r - -  Z Seryi-Nr. 1741, Nr. .34,807: 1000 

Seryi Nr, 3543  ̂ Nr 34.854: 2500 zr.

M M M M l M I l B M I i y m i I W M I  I I I    . . .

N r. 34,858; 1500 zr. — Z seryi Nr. 1763, Nr. 
35,247: 1100 zr. Nr. 35,249: 1100 zr. Nr. 35,255: 
1000 zr.— Z seryi Nr. 1855, Nr. 37,006: 1100 
z r . — Z seryi Nr. 1872, Nr. 37,434: 1000 zr. 
Nr. 37,435: 1200 zr. — Z seryi Nr, 1882, Nr. 
37,627: 1100 zr. — Z seryi Nr. 1038, Nr. 38,758: 
3000 zr. Nr. 38,760: 8000 zr.— Z seryi Nr. 1053, 
Nr. 39,049: 1200 zr. Nr. 39,056: 1200 zr. N r. 
39,057: 1000 zr. — Z seryi Nr. 2001, Nr. 40,003: 
20,000 zr. —  Z seryi Nr. 2009, Nr. 40,162: 
1000 zr.— Z seryi Nr. 2106, Nr. 42,105: 15,000 
zr, — Z seryi Nr. 2162, Nr. 43,222: 5000 zr. 
Nr. 43,223: 1000 zr. — Z seryi Nr. 2182, Nr. 
43,629: 1200 zr.— Z seryi Nr. 2209, Nr. 44,170: 
1500 zr. Nr. 44,175: 150'o zr. N r. 44,170: 1100 
zr.— Z sery i_ Nr. 2226, Nr. 44,504: 3000 z r .— 
Z seryi Nr. 2227, Nr. 44,539: 1000 z r .— Z se­
ryi Nr. 2374, N r. 47,474: 1000 zr. — Z seryi 
Nr. 2469, Nr. 49,380: 1000 zr. — Z seryi N r. 
24.87, Nr. 49,724: 1000 zr. Nr. 49,725: 1100 zr.— 
Z seryi Nr. 2491, Nr. 49,808: 5000 zr. Nr. 40,809: 
2500 zr. Nr. 49,811: 2000 zr. — Z seryi Nr. 
2497, Nr. 49,939: 1000 zr.

Stan dzisiejszy fabrykacyi cukru z buraków 
w Królestwie Cześkiem.

(Z  podania profesora Ballinga , —  w  wyjątku z 
O ekon. N euigkeiten u. Yerh. Nro. 30 .)

Lubo w Czechach znaczną część gruntów na 
uprawę buraków cukrowych poświęcono, jednak­
że z powodu niedostatnich zbiorów, fabryki nie 
wyrabiają i połowej tej ilości cukru, na którą przy 
zakładaniu obrachow'ane zostały. Nie można prze­
cie powiedzieć, aby w ostatnich 10 latach nie 
uczyniono w Czechach znacznych postępów, tak 
w uprawie buraków, jako i w samemże wyrabia­
niu z nich cukru.

Sok uzyskują.fabryki czeskie powszechnie przez 
tarcie i wytłaczanie buraków, do czego tu  i ow­
dzie prasy hydrauliczne są w używaniu. Ale i 
maceracyja ma jeszcze swoich zwolenników: w 
niektórych fabrykach według metody W e i n r  i- 
.c h a , w innych za pomocą edulkatora  R e i c h e n -  
b a c h  a.

Zagęszczanie odbywa się po części w apara­
tach parowych, po części zaś z usunięciem par­
cia powietrza, do którego to celu są w używaniu 
aparaty H o w a r d a .  L e g r a n d a  i W a g e u -  
m anna .

Od roku 1830 aż do dnia dzisiejszego powsta­
ło w Czechach 52 fabryk cukru z buraków, z



tych w roku 1838 zamknięto 6, dziś więc pozo­
staje ich jeszcze 46. — ~ W roku fabrykacyjnym 
1838/1839 przerobiły te wszystkie fabryki ogó­
łem  600 do700 t y s i ę c y  c e t n a r ó w  b u r a k ó w ,  
a czego było 30 do 35 t y s i ę c y  c e t n a r ó w  c u ­
k r u  s u r o w e g o .

Ostatnie melasy przepędzają , tu i owdzie na 
spirytus.

Oto jest wykaz fabryk cukru z buraków w 16

N a z w a
o b w o d u

od r. 1830 
do r. 1840 
założono

do roku 
1840 
ustało

w r. 1840 
jest jeszcze 
w ruchu

fabryk cukru z buraków.

Beraunski . 7 1 6
Bolcsławslti 4 — 4
Budziejowicki 3 1 2
Bydszowski . 7 — 7
Chrudymski . — — —-
Czasławski 3 — 3
Haurzymski . 9 1 8
lłłatowski . .. 3 1 2
Hralohradecki 2 — 2
Litomierzycki 1 — 1
Ł okecki' . . —, — —
Filzeński . . 5 2 3
Prachińslti 2 2
Flakownicki . 3 — 3
Taborski . . 1 1 — 1
Zatecki . . 2 — 2

Bazem | 52 6 46
Prócz tych 46 fabryk, jest jeszcze w Czechach 

dzisiaj. 8 rafineryj cukru, i 7 fabryk syropu z 
krochmalu ziemniakowego.

Machina amerykańska do wykruszania ziarn 
z kukurudzy.

f  W iener -  Zeitung. )
Trudność i kosztowność młócenia kukurudzy, 

stanowi podobno jednę z przeszkód, do większe­
go upowszechnienia się lego ziarna w naszym kra­
ju . Zdaje się więc, ze wynalezienie prostej i ta­
niej metody wykruszania ziarn , powinnoby dla 
nas być bardzo pożądane. •

Maszyna amerykańska do wykruszania ziarn 
kukurudzianych, którą hrab. F r a n c i s z e k  H a r ­
t a c h  z R o h r a u  darował c. k, wiedeńskiemu 
-towarzystwu agronomicznemu, ma w sobie to 
wszystko, czego od podobnej machiny żądać można. 
W przeciągu jednej godziny dostarcza ona 2% 
korcy ziarna, przy pomocy dwóch osób, to jest, 
dorosłego męszęzyzDy, który korbę obraca, i dziecka

które kukurudzę w lejek wrzuca. — M acln*'^ 
jest trwale zbudowana, albowiem najgłdwu*eJ 
je j części są żelazne, na osiach stalowy0®’ p 
panwiach mosiężnych. Zajm uje ona bardzo 
łó miejsca i jest łatwo przónośuą j

C. k. nadworni maszyniści A n t o n i  
s yn  w Wiedniu (Favoritenstrasse Nro. 7 jjje» 
ją w każdym czasie takie według ameryka*1® 
go wzoru gotowe maszyny, i przedoją j e® c 
30 zr. mon. konw.

Nowe lekarstwo na księgosusz u  rog®cl ^ 
Journal de S t. Fetersbourg  donosi: że v̂ j ,  

ku  1839 w P e r e m y s z l u ,  w guberuii kał®8, 
powiodła się bardzo szczęśliwie próba uial^pfl. 
nia bydła na ltsięgosusz (p es tis  bovitta) * ^  
dłego, a to, dając mu napój z mrowiska. 
celu bierze się mrowisko z mrówkami 1 
żym garnku nalewa wódą wrzącą. Gdy ®° 
brze przez czas niejaki naciągnie, i ochłódciei 
się ją  i daje bydlęciu choremu jednę kwarty ^  
pój ten jeszcze raz w tym samym dniu po® ^  
można, i tak dzień w dzień, dopóki bydl® 
zdrowieje. Środek teu m iał podać łV,eS£)jgdjr 
którego rogacizna tym sposobem 
te j strasznej chorobie nie uległa, gdy 
wszystkie bydło w  okolicy bez r a t u n k u  Pa

Jak pszczelnictwo popiera^" ^
W Bu n z ła  u- (w Szlązku Pruskim . ̂  y83$ 

sie Liguickim) zawiązało się w grudn,u 
towarzystwo allcyjonaryjuszów' do p^r— , -
dzie Liguickim) zawiązało się w grudo1® ^ jLyyfl. 
towarzystwo allcyjonaryjuszów' do pszCZ . ivV, * 
Dzisiaj liczy to towarzystwo 100 c j 0oSzC' 
zajmuje się gorliwie popieraniem * P° fd® 
niem  chowu pszczół w okolicy. ^  ^  opy®a” 
wykładana jest nauka o pszczełuictwie, za  ̂ talt- 

,ne są stosowne dzieła i pisma peryj°dyc/ ’u 0' 
że sprawiane są ule. W lasku pod B®1 sn;ał° 
trzymuje towarzystwo wzorową pasiekę r2yści> 
z niej w pierwszym już  roku znacz®e

. ——   ̂ ‘tTr*aP®y
Nagrody za cukier z buraków we ^

Wielka nagroda za uzyskanie z b®ra^a^.j{0iji® 
centu cu k ru , nie została i W tym r° ® 40O .
przyznaną. — Drugiej i trzeciej nagr® ^ pjc-
franków za suszenie buraków i dalsze 8 ^  ̂  jeC* 
m i obchodzenie, także nikt nie ot^ j T  zas®^' 
odłożono to do przyszłego roku. L°cj , a t ze
żono prawo pierwszeństwa dla pana ^ e te
b a c h  a (którego tedy metoda in®yc
wszystkiern musi zaspokajać), i
współzawodników. rnvOtt '̂)(JEcho du monde ■


